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K ie d y  nieprzyiaciel  a t ta ko w ał  na d. 4 
cała linia prawego skrzydła  pod fe ldmar­
szałkiem Mercandin stoiacego korpusu 
forpoc7.Iów , przypuści ł  także d o c a ł e y  linii 
nad Siegiem stoiacego w o y s k a  po ws zec h ­
ny a t ta k;  trzy razy  zosta ł  od naszego w o y  
ska meżnie o d p a r ty m ,  dopiero poupor-  
c z y w e y  b i twie ,  przymusił  swoią  przema- 
gaiąca siłą przednią "straż jenerała Kien 
m ay er  c!o cofrfjfcnia się,  i dobi ł  się wo ln e­
go przeyścia przez rzekę Sieg. Dos la wszy  
jenerał  baron Kienmayer  kilka batal ionów 
od rezerwy  korpusu pos i łków , w s t r z y ­
m a ł  dalsze pomykanie  się n ieprzyjaciela,  i 
u trzymał  się po ż w a w e y  bi twie konicy  
po d  gorą Gaisberg;  ale że nieprzyjaciel  
grozi ł  znowu korpusowi  feldzeigmeistra 
X c i a  WirtemberskiegD, obra ł  sobie tedy 
pożyteczne  mieysce pod Krobach.  Odtąd 
nieprzedsiebrał  nieprzyiaciel  nic w i ę c e y , ‘ o 
prócz  iż w y s ł a ł  oddziały ku O b e r - K a f s e l ,  
K ircb l ie im,  Blankenherg i N e u s t a d ;  to o- 
stalnie mieysce kazał  feldzeigmaister 1 b a ­
tal ionem piechoty i 2 szwadronami  konicy 
osadz ić ,  d a utrzymania kommunikacy i  z 
stanowiskiem Renu. Ale  gdy  się nieprzy 
iaciel  na drugi dzień w  wie lk iey  sile ze 
W s z y s t k i c h  stron p o k a z a ł ,  widz ia ł  się Xże 
ty i r temberski  pr zym usz ony m  przep raw ie ­

nia się pod Limburgiem za  rzekę  Lane  i 
tam się postawienia.  A ż e b y  zaś na tey  
stronie wstrzymać  iak naydzielniey posu. 
waiacego  się nieprzyjaciela,  posłał  A r c y  
X ż e ‘Karol  znaczne posiłki pod feldzeigmei- 
strem Wartenslebem od g łow ne y  armii i 
nad całym tym korpusem tako starszy feld- 
zeigroeister,  odebrał  jenerał  Wartensleben 
kormriendę. Ninieysze okol iczności ,  u c z y ­
niły w położeniu armiy konieczną odmia­
nę ,  aby o b y d w i e  g łówn e  armie z a c h o w a ­
ł y  zupełną z sobą  kommu nika cyą  , i m o g ł y  
rożne korpusy  przec iwko  przemocy nie­
przyiaciela  pr zyzwoic ie  wspierać. .

W e Włoszech  niezaszło nic w a ż n e g o ,  
oprocz iż poczynio/fe naydzielnieysze pr zy  
g o t o w a n i a ,  do skutecznego odporu nie­
przy iacielskich napaści.  A ż e b y  zaś nad- 
ciągające ze wszystkich stron do w y ż s z e y  
Austryi  posi łki ,  iako też znayduiące się 
iuż tam w o j s k a ,  porządnie pr ow ad zi ć  1 
przyspieszyć stosownie doułożonego piana 
działania W ło s ki e y  armi: , w y z n a c z y ł  J. C.  
M. kommendantami, feldzeigmeistra hrabi  
Colleredo do L a i b a c h , fe ldmarszałka  Neu- 
gebauer do Klagenfurtu ,  a jenerała majora  
Specht do Tr ye stu .  Z restą nadeszła z 
Wenecyi  w i a d o m o ś ć ,  iż się rzeczpospo­
l ita ,  dia obrony  swego  handlu i dla odda­
lenia k o i s a r z o w  z  Ad ry a ty ck ie g o  morza  u? 
zbraia.
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Z  B r u x e lli  d. g Czerwca.

Gotuie się tu w  tych stronach sekretna 
i waż. ia  w y p t a w a  na morzu ; będzie kom 
menderowana  przez kontra admirała Sta- 
be l ,  k tór y  iuz zgromadzi ł  do V[ifsingen tó 
do 18 ok re to w  woiennych francuskich p ł o ­
żon ych  z f r e g a t , z k o rw et ,  z s lopow . z 
szalup arrnatnych i bombnych.  Jak tvlko 
do tey eskadry nadeydą niektóre wieksze 
f r e g a t y ,  które niedługo maią z Brest 1 O-  
rienlu p r z y b y d ź ,  ruszy zaraz  w przezna­
czone mieysce ;  z t y m  wszystk im domyśla-  
i |  s ię ,  iż ona poydzie na północne mor/e 
dla złączenia yię z hollendersk flottą , któ­
ra ieszcze ięst za s łabą  dla oparcia się 
angielskim si łom. Eskadra francuzka 
w y y d z i e  także w  tym miesiącu z portu 
Vtifsingen.

S ły ch ać  iż zaaresztowani  niedawno 
emigranci f rancuzcy w Antwerpi i  / tu w 
Br uxe l l i ,  k tórzy  byl i  odesłani do swoich 
departamentów zostali  na śmierć skazani.  
—, O b y w a t e l  Blanchard jeneralny kommis- 
sarz armii  Sambry i M o z y ,  posłał  z g ł o w ­
ił ey  k w a t e r y  z Koloni i ,  r ek w iz y cy ą f i o  ad- 
ministracyi  departamentu D y l ,  a by  dosta­
w i ł a  bez naymnieyszey  z wł o ki  pod exe- 
k u cy ą  w ciągu ninieyszey d ek ad y  300 fu r ,  
po  parz e  koni & c.

Z  Londynu d. 7 Czerwca.

Z zachodnich In dy y  donoszą  iż Angl i­
c y  op anowa l i  na żądanie tamteyszych 
mieszkańców o sad y  hollenderskie Demeta- 
ra i Efseąuebo;  Surianna iest także  z a p e w ­
ne iuż w  ręku naszych.  Jenerał  Abercro- 
b i e , po pł yną ł  we 12,000 ludzi do w y s p y  
S. Ł u c y i  1 będzie od strony morza od a d ­
mira ła  Chryst ian wspteranem.  Na wyspie 
S. W in ce n te go ,  w p ę d z o n o  nieprzyjaciela 
w  puste lafsy i na g o r y . _  Jedna eskadra 
posz ła  do G w a d e l u p y . ...................... Ad m i­
r a ł  Mann który pod Kądyx|  pi lnuie, aby  
ztamtąd  n iewysz ła  francuzka  fregata Ri- 
cherego , kaz tł o ś w i a d c z y ć , komtnendanto- 
w i  h iszpańskiemu, zeby  to niebyło wzię­
te Za z łamanie neutralności , ieżeli będzie 
pod brzegami hiszpańskierrfi a t t a k o w a ł n i e ­
przy jacielsk ie  o k r ę t y ,  chociażby sz ł y  i pod

kontvoierr hiszpańskim. Kommendant  tuu 
odpowiedz ia ł  iż hiszpańskie okręty t S e w y y  
da , aż w 36 godzin po wyys c iu  francuzkich 
na morze.

W sobotę obchodzono tu 1 z w yc za yn em i  
okaza łośc iami i publicenemi za ba w ka m i  u- 
rodziny królewskie.  U dworu znayd ow afa  
się cała familia kr ó l ew sk a ,  op fo cz  Xc!a 
Wal i i ; ,  w s zy sc y  posłowie zagraniczni o- 
procz hiszpańskiego i sardyńskiego.  Mo- 
wia  iż się X -t w o  Wall i i  pogodzi l i ,  i 
wszystko  bedzie zapomniane;  dama d w o r ­
s k a ,  kiórk przeięła l ist,  co tyle niespo- 
koyności  narób ł ma bydż  odd aloną,  a-Pa- 
n : Jersey która była  celem poróżnienia wy-  
iechałn na wieś.

Ponieważ iuż kampania nad Renem 
otwarta  zos ta ła ,  wiec w no wy m  parla­
mencie be Izie nay pi er wey  nowa p o ży cz ka  
dla Cefsarza proponowaną.  Bank o d w a ­
ż y ł  s i ę n a k o n ie ć ,  tak nazw any  Serip mi­
nistra ostatniey pożyczki  7 i pat ftutliona, 
który negocyanci  tey  pożyczki  u niego z a ­
stawil i  dyskonto wania.  Niedostatek pie­
niędzy riaie się co raz bardz iey czuć,

Nakoniec został  przecie trayt. i l  poinię- 
d z y  Anglią i A m e r y k ą  , choć tylko wię ks zoś ­
cią 3 g tosowod kongrefsu ratyf ikowanem.  
Na 'wykonanie tego traktatu wyznaczono 80, 
808 do la ró w;  każd y  zostain^p w L o n ł y n i e  
kommifsarz będzie miał  po 6Ó67 doi; a w  
kraiach amerykańskich po 4445. P. Liston,  
angielski  póseł  do Amerykańskich stanów,  
p r z y b y ł  właśnie tego samego dnia do New-  
y o r k u ,  to iest d 8 m aia ,  kiedy  iraktat  
zaraty f ikowanyrn  został.

Admirał  Parker i j enerałowie Forbes 
i Bo wy  er ,  zdobyl i  nakoniec Leog.mę w S. 
Domingo  _  Cztery francuzkie f t e g a l y z o a y  
duią się aktualnie ci o W y s p y  f r a n c u s k ie j  
w d ro d ze . _■ N o w y  parlament /ma się w  
l ipcu z g r om a dz ić .— Dyrektóryat  franuuz- 
ki miał  wszystkie pr op ozy cy e  zamiany za  
Sydney  S.uith odrzucić _  P awracai.ąca na­
sza llotta ze wschodnich I n d y y ,  była o cze ­
k iwana  na poczaiku m . . i a w S .  Helena,  nie- 
Spodziewainy się żeby  się miała zetitać z 
holleuderską flottą _  Ad mi ra ł  Elphingsto- 
ne p r z y b y ł  iuż do M ad ra s ,  i gotuie się do 
z d o b y w a n i a  Columbu ua wyspie  Cey lon.



Admirał  Rainier będzie B a l a w i ą  i Mołoku- 
ski e w ysp y  a l t u k o w a ł . —, A Imirał Gardner,  
który teraz został  z Westminster członkiem 
do parlamentu obrany , powracaiac  przed 
toczorem z Coven tga rde n, by ł  od ludu tak 
brzydko  napastowanem , iż musiał  z po­
w o zu  w y s k o c z y ć  i szpada się bronić — Z 
K a d y x  poszło aktualnie’ o hiszpańskich Q- 
krętow d b. Domingo  , a ieszcze 7 poydzie 
2a niemi

Z  W ło ch  d. 30 M aia.
W  rożnych okolicach Medyolanu w y -  

łtuchnęfa insurrekcya mieszkańców przec iw 
ko  F ran cu zom ,  która z roz lewym krwi  i 
przystąpieniem do ostrych ś z z i d k ó w  do 
piero uśpokoioną została.  Wielkie komry-  
bucye  , które Francuzi  na łoż y l i ,  nieukom 
lentowanie wielu mieszkańców z systema- 
tu francuzkiego , gor l iwość o s w o i e  syste- 
naa religii i niektóre ostre k r o k i ,  b y ł y  do 
tych k r w a w y c h  scen powodem.  Jeszcze 
d. 20 zrobił  się wielki rozruch w M e d y o i a -  
nie , gdzie przysz ło  między mieszczanami i 
żołnierzami  do bi twy;  żołnierze musieli się 
por wać do broni,  i z tego powodu areszto­
wano 70 osób. “  Zaślepienie wielu osób mo 
wi teraźnie jsza dom okratyczna  g a z e t a ,  
pr/yniewoii ło  kommendanla jenerała Despi- 
noy,  iż musiał d. 24 w Medyoianie  nakazać : 
Że b y  się ka żd y  rownc ze zmierzchem w 
swoim domu zna yd ow ay ł .  Wszystkie su;  
p i rn ia ,  zakazuią  sie s u r o w o ;  d o w o d c y  roz 
ruchów maią byd  we 24 godzinach suro­
w o  ukarani Ćic. “ Mieszkańcy musieli za ­
raz broń o d d a ć ,  i ka żd y  mieszczanin iest 
ob owiązauem zaraz donosić co by  się o 
sekretnych schadzkach  dowiedz ia ł .  D." 26 
został  ieden Medyo!  ańd zczyk  , nazw i kiem 
^opi ,  który cliciał franeuzkiego sierżanta 
z.\mordo w a ć , przed frontem rostrzylany.  
VV S z yscy  cudzoziemcy musieli we  24 go ­
dzinach  z miasta w y y ś ć .

Ledw ie  co jenerał  Buonaparte odszedł  
2 Medyolanu do Lodi,  i M a n i u i , przymusi ły 
go wszczęte rozruchy w Medyolaroe ,  ■ 
formalna insurrekcya w  miastach tego Xię- 
stwzi w {kanasko i Pawi i  , do powrotu na- 
zad do Medyolanu.  Uspo ko iwsz y  iuż ty 
Wszys tk o ,  i zo sta wi ws zy  potrzebne dyspo-

z.yc3'e, ruszył  sam z kilką brygadami  p i e ­
choty , 4 regimentam. konicy  i 2 kompa* 
niami konney artyl leryi  przec iwko Bina- 
sko. Mieszkańcy  miasta,  niechcieli w pu­
ścić fYancuzkiego woyska  do miasta ,  i za ­
częli na przednią straż która się z Iraganów 
składała strzelać.  Zemsta stała się na ó w  
czas hasłem Francuzów , wmadli  do miasta,  
pobili  mieszkańców i r o z p m s z y l i / a  miasto 
zapalil i .

Jenerał Buonaparte  w y d a ł  polym na- 
stepuiacą odezw'e:  u> G low ncy kw aterze
M edyoianie d . ‘2$ maia. Jenerał komendom- 
iucy  W ło sk a  armia. Uwiedziony  ginin , 
który się niepotrafi o p r z y ć ,  dopuścił  się W  
kilku gromadach nayokropnieyszych  zdro- 
żności;  nieuznaie rzeczy pospolitey i grozi  
armi i ,  która nad tylą woyskatni  t ryu m fo ­
wała .  T o  niepoiete szaleństwo iest warte  
l itości;  z w od z ą  ubogi lud tacy ludzie,  któ­
rzy go chcą zgubić.  Kommenderuiący  je­
nerał  bedac wiernym zasadom narodu 
Fra nc uzk ie go , iż niewoiuie przec iwko  lu­
dom, zostawuie im ieszcze czas do żalu. Lecz; 
c i ,  k tórzy  we 24 godzinach niezłożą br on i , 
i na nowo niepoprzysięgną na wierność 
rzeczy  pospolitey , będą iako bu nto wn ic y  
t raktowani  i ich ws ie  p oyd ą  w pyrzynę .  
Okro pny  przykład  Binas ko,  niechay im o- 
czy  o tw o r zy 1, los,  który to miasto s p ot ka ł ,  
będzie losem wszystk ich  wsi  , które się 
zbuutuią.  ,,

T a  o de z w a  nie zrobi ła iednak w wie­
śniakach i innych mieszkańcach , k tór zy  
się w  wielkiey liczbie rozmaytem sposo­
bem w  okolicach P aw i i  uzbroili , na r 
mnieyszego wrażenia.  Francuzi  pędzli  
wiec przec iwko  nim ; po krótkim odporze 
cofnęli  się do Pawii  i zamknęli  bramy mia­
sta. Gr euadyerowie  francuzcy pod jenera­
łem Lanes przełamali  wnet b r a m y ; insjr* 
yenci  cofnęli się do d o m o w , i z okien 
strzelali do Fra nc uzó w i Kamieniami na men 
rzucali  ;  ̂ i vm wszystkim i tu Francuzi  
byl i  zw-ycięzcam..  Pędzdi  insuryeniów Ł 

inieysca na mieysce , z domu do domu ; 
bardzo wiele ich poległo , resztę rozpro­
szono;  kilku ich w o d z ó w  zaaresztowano.

Ani  wątpić m o ż n a ,  mówi  w y ż e y  w-s po 
mntona l iledj  olańska g az et a ,  iż gniazdem
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insurrekcyi  by ła  Pa w ia , i  tam by ła  z roz wa ga  
ułożona.  Pomiędzy  insuryentami znalez io­
no wiele x i ę ż y . „ -  Arcybiskup M ed y o  
lański i biskup K o m s k i , udali się sami w  
te mieysca gdzie rozruchy w y b u c h n e ł y ,  
dla złagodzenia um ysłów.  W y d a l i  nawet  
listy pasterskie , w  których lud za pe w ni a l i , 
iż rzeczpospolita Francuzka  oświa dc zy ł a  
się przyjacielem tego kr a iu ,  i że religią w 
ca ley  zupełności  mieszkańcom za ch o wa  , 
ażeb y  się więc sp ok o y m e zw yc ię zc o m  
poddal i  &c .

Z  Hagi d. 11, Czerwca.
Roztrząsano  na kilku sefsyach ważne  

py tan ie ,  czyl i  zgromadzenie narodowe ma 
udzielnie zarządzać mimicy palnością i skar­
bem całey  rzeczy pospo l i tey ; ale na sefsyi 
przeszłopiątkowey  zostało większośc ią  ie- 
dnego głosu odrzucone i lubo" dekret *nie- 
wspomirta ty lko  o odłożeniu debberacy i  
nad tą m at er y ą ,  lecz to iedno znaczy  iak 
gdy by" powiedziano  , iż te materyą  wcale  
odrzucaią.

Proiekt  względem skarbu z mody f i ko ­
w a n o  w ten sposób; ponieważ  armia n a ­
sza na obronę granic wychodząc  potrzebu- 
je zaraz tuź przy sobie mieć k a fs ę , za ty m 
orzedwczorem zalecono ka żde y  zpcin pro- 
w i n c y y  przysłać  po d wó ch  kommifsarzy  
względem obmyślenia sposobu iakimby 60 
inill iónów zł; kontrybucyi  w y b r a ć  i iak 
nayśpieszniey p r z y s t a w i ć . —, jenera ł  Hel- 
den , który z * ł u ż b y  liollenderskiey w y ­
szedłszy  przy jął  francuzką i kommeudero- 
w a ł  niegdyś w Frankfurcie nad Men< m , z o ­
stał  teraz hollenderskim nac lzwyc zayn ym  
jenerał  maiorem— Podczas  organizacyi  ar ­
m i i  naszey z n a y d o w a ł  się w niewoli ,  co 
m u  przeszkodzi ło  do awa ns u;  iest to wiec 
p ierwszy  w o y s k o w y  s t op ie ń, na który go 
przeznaczono.  Jenerał  Beurnonyil le poie- 
chał  do Dufseldorf f , dla ułożenia niektó­
r y c h  śrzodków z tamte ysz ym d y w i z y i  fran- 
c u z k t e y  kommendantem. Jenerał  l ieutenant 
D.aendels poiecnał  do Arnheim na obięcie 
ko  • mendy nad pr aw ym  skrzydłem armii na- 
s z g v    O negday  proponowano w  zgr oma­
dzeniu naród; a by  w y z n a c z y ć  1600 ludzi z 
korpusu ob y wa te ls k ie y  ar ty lery i ,  na o br o ­
nę brze gó w m o r za  i po granicznych

m ias t .— Ducho wień stwo  z prowincy i  IT- 
trecht,  protestowało  się w memoryale do 
zgromadzenia narodowego  przec iw w y r o ­
ko wi  reprezentantom uchyla jącym ich od 
pensyi z kafsy miasta , i chce służące- 
sobie od roku .16(51 prawo utrzymać.— O d e ­
słano icli notę do kommifsyi .  — S z w a r c a -  
rowie po 60 lat m a i a c y ,  którzy  w  w oy sku  
naszym s ł u ż y l i , radziby  pensye sw ci e  w  
własney t rawi li  oyczyznie .  Poz wo lon o  na 
ich żądanie,  ale pod tą k o n d y c y ą ,  iż ci co 
maią po 600 zł; pensyi  nie bętla brać tylko  
po 100, a ci co teraz biorą po’ s o o ,  prze­
staną na 150 zł.  Z Nider landów nieprze- 
staią dostawiać bydła  dla artniów fran.  
cuzkich.  L iwerauci  , którzy  się podieli 
80,000 mundurów dla armio w  S a m b r y , 
Moz y ,  i Północney ,  dos tawićżą daia  wprzód  
gotowemi  pieoiedzmi zapłaty.

Poseł  ^rancużki ob yw ate l  Noel na r o z­
kaz dyrektoryatu  wy iednał  powrócenie 
Prufsakom zabranego na rzece Emzie przez 
Hol lendrów okrętu , o co minister Pruski  
W  Paryżu  u dyrektoryatu  się dopominał .
— D z i w o w a n o  się tu w pr a w d z i e ,  iż d wó r  
Pruski w lakiey  materyi  do F r a r >.vi a nie 
do rzeczy pospolitey naszey prosto się ad- 
re fsował ;  z tym wszystkim po uwolnieniu 
okrętu , deklarowano żeglugę na Ernzte za
neutralną , P ro w i n cy e  Ze la nd yi ,  Ge ldrv i
przec iwia  się składce na kontrybucya 60 
inilliónów"; lecz okoliczności  teraźnieysze 
n iepozwala ią  żadney zw łok i  w tey materyi .

Z  Strasburga d. 1 Czerwca.
Od czasu iak kuryer Austryacki  p r z e ­

biegł  przez Henegen do P a r y ż a ,  o dn ow i ły  
sie znowu wieści  p koiu. W c z o r a y  prze­
biegł  tu także kuryer z P a r y z a ,  i i a k m o w i ą  
z depeszami do W iednia ; -zaczym ;zdaie się 
iż negocy ac ye  pokoiu zCelsarzem są p e w ­
nie w robocie.

Z B a zy le i d. Ą Czerwca.
Pogłoski  o negocyacych  pokoiu u t r z y  

muia się tu w c ią ż  ; ale to iest iednak nieza­
wodna p r a w d ą ,  iż. Cefsarski  poseł  P. I)e- 
gelman w y s t a ł  kurvera do Paryża .  N a y w y ż -  
szv prezydent P. Ochs poiechał  d 31 tnaia 
do Pa ry ża  , dla załatwienia  lnterefsow 
S z w a y c a r y i .



D O D A T E K  D O  N?j  50.  

G A Z E T Y  K R A K O W S K I E ?

W  N i e d z i e l ę  D n i a  26.  C z e r w c a  1796.

\‘.t * \
Z  Paryża d. 5 Czerwca. P a r y ż a .  Znayduie  się pomiędzy  niemi 2

Raphaela 4 C o r r e g i o , t R u b e n s ,  1 Salva-
pian dyrektoryatu  ma b y d ź ,  aby  Ces- tor R o s a ;  1 Leonarda  Davinci .  Posiano

sarza do osobnego pokoiu p r zy m us ić ,  i z  także z A m br ozy ań ski ey  biblioteki  z Me-  
sama tylko  Anglia w o y n ę  prowadzić.  Je- dyolanu , rękopism W i rg i l i u sz a , k tóry  nie- 
2elibV się zaś Cefsarz niechciał  dać , tylko gdyś do Petrarka należał  i lego w la sn ey  
bronią do pokoiu nakłonić,  tedy maią mu  reki notami o z d ob io ny ;  tudziesz przeszło 
n a s ze \ v o y s k a  przez część T y r o l u  d o ‘Ba- 1I00 lat stary rękopism , na egipskim pa- 
w a r y i  &c .  a przez Bazy le ię  do Szwabii  w  pierusie o starożytności  , P. Jozefa Rufp.n i 
paść ,  od Diifseldorfu iść zaczepnie i oby- w a ż n y  rękopism historyi pa pieżow.„ ,  Te -  
dwie Cefsarskie armie wś rzó de k  wziąść.  raz s ły cha c  iż jenerał  Scuerer ,  k tór y

Nasz poseł  Verninac w  Konstantyno • przed Buonaparte  ko mm en de row ał  w e  
po lu ,  odebrał  zlecenie aby się iake'śmy W ł o s z e c h ,  iest na posła do T u r y n u  w y -  
opnnowal i  W ł o c h y ,  porozumiał  z Porta znaczony.
w z g l ę d e m  interefsow Polsk i ._  Z  Neapo- Tuteysze pisma głoszą , iż p r zy b y l i
leni ieszcze się wcale  ne goc yac ye  pokóiu , od Papieża  d e p u to w a n i , do jenerała Buo-  
ani n iero zpo cz ę ły . — Minister pruski w  Pa- napa rte ,  chcieli  się na kolana przed niin 
ryżu podał  notę ministrowi zagranicznych  rzuc ić ,  ale on tego niedoDuścił  i prosił  ich 
zw i ą z k ó w  żalac^sie o naruszenie neutralno- siedzieć.  Deputowani  Bononii  , k t ó r zy  
ś c i , * iż korsarze hóllenderscy zabral i  okręt przed temi przybyl i  , nie by li  wcale  przed 
Angielski  na Emzie.  niego przypuszczeni  ; ka za ł  im tylko  po-

Z Medyolanu , z P a r m y ,  i P iacency  w ie d z ie ć ,  iż on sam do Bononii przybędzie  
w ys i ano  32 nay pi ęknieyszycb  o br a zd w do  t raktować .  Poźniey  p r z y b y ł y m  deputo-

Uwiadomia sir. P rześw ietne P u b lik u m , iż  G a zeta  Krakowska będzie ciągle loy- 
chodzic. P renum erata na drugie p ó łro cze za czy n a ią c się od  l go  L ip ca  , kosztu ie aż  
do nowego roku bez p o czty  złotych, p o lsk ich  1 8 ,  pocztą  27.  JSa kio a rta ły  się nie- 
przyy/nuie. K to ia sobie Życzy po cztą  trzy m a ć , niechay na naybliższym  siebie Pocz- 
taniele z ło ż y  p ien ią d ze , a ten raczy icti do jeneralnego Ober P ocztam tu  J. C. K . M o śc i  
Krakow skiego odesłać'. Tym sposobem m oże bydz pew ny regularnego odbierania G a ze­
t y ; in aczey  gdyby się  kto do jeneralnego Pocztam tu. lub do kantoru G a zety  prosto  
addrejsow at, m ógłby m ieć zaw ód ; ale p rzez sw oy P oczta m t niebędzie m ia ł ża d n eg o , 
o zw o d u , byle ty lko  zaw czasu pieniądze z ło ż y ł.



w a Dym od Papieża  , oś w ia d cz y ł  iż wzglę-  
a«m pokoiu muszą się do dyrektory  atu do 
r a r y ż a  u d a ć ,  on tylko może na za w i e s z e ­
nie broni z e z w o l i ć ,  ieżeli Papież w y l ic z y  
15 inil lionów g o t o w y c h  pieniędzy i pewna 
l iczbę  obrazów.

Kant ono wi  Bazy leyskiemu , oddano 
zn o w u  od naszego rządu notę. Rządowa 
gazeta do l a i e , iż zakłócenie S z w a y c a r y ś  
wnet się u k o ń cz y;  inni m ów ią  iż w nidzic- 
n i y  w allians z Ś z w a y c a r y ą . — Południowe 
W ł o c h y ,  mówi r zą d o w a  g a z e t a ,  stoią nam 
2e wszystk ich  stron otwarte.  Nie na iuż 
tam żadnego w o y s k a  , żadney  f o r t y c y ,  
k tóreb y  nas mogło  w s tr z y m a ć ;  aż  do Ka- 
la b ry i  n ieznaydz iemy inney tamv oprocz 
naszego umiarkowania. '  Papież 1 kro! Ne 
apolitański  są  przymuszeni  przy iąć  nasze 
kapi tu lacye  Św ie ża  armia Kel lermana 
wst f żyt na  nieprzyiacielskie za m ac hy  od 
T y r o l u  i granic Weneckich  , k tóry ch  się 
leszcze możemy o b a w i a ć    Tu te ys ze  pis­
ma za p e w n i a ia ,  iż patryoc i  w  K o rs yc e ,  o- 
panowal i  iuż aktualnie Ajaccio , i gotuią 
się do odebrania F iorenzo .

M ó w i ą ,  iż W e n e c y a  posłała 3 sena­
t o r ó w  , do jenerała Buonaparte  , dla z a ­
wa rc ia  formalnego traktatu neutralności ,
1 chce swoie  w o y s k a  dla utrzymania neu­
tralności  pod P a d w ą  zg r o m a d z i ć . — D y r e ­
k t o r i a t  odebrał  2 ku ryerów z B a z y l e i ;  do.  
myś la ią  s ię ,  iż ich depesze dotyczą  się ne- 
g o c y a c y i  pokoiu z Austryą .

Zamiana  a fsygnatow *za mandaty  iuż 
się rozp oc zę ła ;  ale l ichwiarze niechca bar- 
dzo  wym ienia ć  a f s y g n a t o w ;  w s z y s c y  kup­
c y  wolel iby  ich teraz iak man dat y .— P o ­
twierdza  się , a  d’ Aut ichamp następca 
C h a re l t a ,  z ł o ż y ł  broń i poddał  się w An- 
gers rzeczypospol itey.  D y r e k t o r y a t  napi ­
sa ł  na n o w o  p o c h w a l n y '  list do jenerała 
Hoche.  Ki lk a  d y s t r y k t ó w  W a n d y  pros i ły,  
a b y  się u nich zostali  j enerałowie T r a y o t , 
M e y e r ‘ &c .  ponieważ  oni lepszą karność w  
w o v s k u  z a c h o w u i ą ,  iak przedtym.— W d e ­
partamencie Vauclus uformowała  się mała 
W a n d a :  kilka sFt insuryentó^ okopało
Sie w g ór a ch ,  u formowal i  u siebie t r y b u ­
nał  w o y s k o  w y  &c  T r ze c h  żo łnierzy  re- 
puol ikańskich , których z ł a p a l i , kaza li  ro-

strzelać.  Gi insuryeuci stftraią się rekruto­
w a ć .

Mandaty  tracą dziś 96 od 100.

Z Fran kfortu  d. 7. Czerwca.
Widzieć  potrzeba powszechna ucieczkę z 

ponad L i n e ,  i pobliskich okolic”, ale opisać 
i.-y niemożna- O d  3 dni przeszło naymniey 
4000 w o z ó w ,  końmi,  wołini  i osiami z. iprzęto 
nych /. ticiekaiacemi przez nasze miasto,a wie 
cev iak 2 razy tyle około miasta. Z ponad 
L a n y  powychodzi l i  z ws iow ludzie,  iż sie 
ani ieden cz ło wiek  we wsi  n iezosta ł ;  tysi.i 
ce emigrujących lezy wszędzie po publ icz­
nych drogach.  Nie tylko bogaci  i dobrze 
się maiący ,  ale nawet nayubożsi  i kaliki u- 
ciekaią ;• j ednym słowem ziemia się aż 
wzrusza  o 1 krzyku  dzieci i kalek ów,  i nie­
można dosyć  opisać tak smutnego obrazu!  
Chłopi  Westerwalder  i Limbui-gu , idąc 
przeszłego roku za wezwaniem Xcia Wir-  
temberskiego przec iwko  Francuzom , bili 
ich równo z w o y sk i e m ,  obavyiaia się tedy 
że b y  się tego roku Francuzi  niemscil i ,  dla  
tego tak powszechnie uciekaia ; lecz gdzie 
się ci ludzie podzieią Fan Bóg  wie ! T u  w 
Frankforcie są iuż także ucieczka  i p a k o ­
waniem zatrudnieni

O zdarzeniach nad rzeką Sieg bardzo t u '  
wiele m ów ią ;  z rozkazu Ar cy  Xcia K i r o l a  
odebrał  tam teraz fel.lzeigineister Wartens- 
leben ko mm en de .— W  armii f rancuzkiey 
na niższym Renie znayduie się kilka Bata- 
wskich regimentów ; ob. iwiaią się ich , ż e ­
b y  sobie jniechcieli w Dil lenburskim ostro 
p o s t ę p o w a ć . — Dnia dzisieyszego przenosi 
się g łówn a kwat er a  Arcy Xcia Karola do 
M o g u n c y i ,  a fe ldmarszałka  Wurmsera do
okolic Manhei inu . D o  Wet/lar  pr zyb yło
wczoray .gooo  Cclsarskich,  których Francuzi  
bvl i  odc ię l i ,  ale się uazad wyrżnęl i  —  
M o w i a  za pe w ną  rzecz , iż sp odziewany  
kuryer z Wiednia  z pro p oz yc y ą  nowego za 
wieszenia broni. Drudzy  m ów ią  iz hrabia 
Metermch poicrhał  zamiast przez Hamburg 
do Lon dy nu ,  do Bazy le i  dla rozpoczęc ia  
nego cy ac y i  pokoiu.

Z  K oblentz d. 4 Czerwca.

Dnia  w c z o r a j s z e g o  wesz l i  Francuzi



0 godzinie i i z-rana do Nenwied,  a d i i s iay  
gotuią sie do attaku Au stryaków w  Pfaf- 
rendoif ,  Horchheim, - Niederiandstein , &c .  
s tano wis ka ,  które im są nieodwłócznie po­
trzebne dla przedsięwzięcia blok.idy Etiren 
breitstein. J

Zr'keapr>lu d. 21. M aia
Xże Belmonte,  który byt  do Genui dla 

dowiedzenia  sie od tar meywead francuz- 
kiego posła F a y p o u l t ,  iakie sa myśli  rządu 
f ranctukiego  względem pokoiu z N e a p o ­
le m ,  poiech.ał, p o w r ó c '1 iuż na-zad. Z o- 
k a z y i  iego powrotu , b y l i  zaraz wprzyto-  
muości  kr ó l a ,  królowey  i ministra Acton 
2łożon.i  rada stanu , na którey odrzuco- 
tiu proiekt t iegocyacyi  pokoiu z F r a n c y ą ,
1 do ostatniego ude cydowano się bronić. 
Odtąd krzataia sie co żywo' ,  okoto uzbro­
jenia większych  okrętów woiennych.  Siła 
w o y s k o w a  wynosi  teraz 30,000,  a 40,000 
rekrutów bidz ie  ieszcze w Neapolu i S y c y ­
lii wybrany-ch. Szlachta i x ż a  sa w e z w a ­
n i ,  aby się w s zd ki em i  siłami do popiera­
nia w o j n y  p izykiadal i .

Z W io ch  d, 31.  M aia.
W y b u c h ł e  rozruchy w  M e d y o l a n i e , 

n iewstrzymuią  iednak F r a n c u z ó w ,  chociaż 
wszędzie  powiększa ia  garnizony ,  od dal ­
szego w targania ,  bo zaw sz e  świeże odbie- 
raia posiłki,  — G w a r d y a  Ar cy  Xci;i F e r d y ­
nanda rządcy M-edyolanu poszła do Kl age n­
fur tu .—. Brat  jenerała Buonaparte,  kom- 
lni lsaik w o y s k o w y  pr zy b y ł  także do armii  
w ł o s k i e y ;  sam jenerał  o mało że niezostał  
n i : . l a w n o ,  rekognoskuiac cytadelę \ ledyo-  
łanu zabi tym , albo z łapany  : kupa kroa- 
t ów  napadła na niego , ale szwadron ko- 
n icy  trancuzkiey p r z y b y ł  mu ieszcze z a w ­
czasu na p o m o c . —. Armią  Kel lermana ra- 
chuią do 50,000 ludzi ,  która s tanąwszy  W 
Medyolanskirn grozi  T y ro lo w i .

Z W jz e l  d 9. Czerwca.
Część ar .iii północney po m yk a  się 

także z Holl n J z i  d j  placu boiu : osadza 
nayprzód  opuszczo-ie od armii Sam w y  i 
M o z y  mi y s c a ; do Geldryi  p r z y b y ł y  iuż 
4 kompanie iey przeduiey straży.  Arinia

francuzka,  która się za rzekę Lane  prze­
dz i era ,  rachuią do 55,000 ludzi ;  składa się 
z nayćwiczeńszego  wo y sk a  i ir.a w.ele kon- 
ney artyl leryi  ptzy sonie. — G ł o w n a  k w a ­
tera Jourdana została do Kirchberg prze­
niesiona. _  Jenerał francuzki  Lefevre  ma 
b yd ź  bardzo ranionym.

Z M anheim u d. 9 Czeriuca.
N itężenia Fra ncuzów nad rzekami Sie- 

gu i L a n y ,  przymusi ty  armie Cefsarskie 
nad Renem,  do wzięcia innego położenia.- 
armia A r c y  Xcia Karola  przenosi się pO 
trosze na pra w y  br/eg Renu , a armia Wurm-  
sera dostawia  mu posi łtcow, które idą 
na Darrnslad do M o g u n c y i ; musiano więc 
zmnieyszyć  linią obrony na le wym  brzegu 
Renu.  W o y s k a  Austryackie które stanęły 
nad rzekami N a h y , G l a n y  i Lautern ,  c o ­
fnęły  się przedczorem;  w c zo ra y  rano w y ­
szły z K r e u t z r a c h ,  A l z e y ,  Turckheim,  Neu 
stad i Spiru. Francuzi  nieprzeszkadzali  
wca le  cofaniu się A u s t r y a k ó w ,  i zaraz ma- 
łemi oddziałami  ewa ku ow ane  mieysca przez 
nich osadz i l i . - .  Jenerał  H o l z ,  k-óry koin- 
menderuie przednią strażą feld narsałka 
W u rm se ra ,  cofnął  się w c z o r a y  w i e c z o r z a  
R h e e - b a c h ;  domyślają  się iż stanie wnet  
w oszańcowanym obozie , k tóry  tey z imy  
wysta wio no  przed Manheimem ; ten ob oz 
rozciąga się od Friesenheimu , aż do Mon- 
denh„im,  a śrzodek iedzie okrągło aż do 
fofsy Oggersheimu ; cata ta lirifa iest 150 
armatami osadzoną,  zalewem wod i fofsą na­
pełnioną wo dą  broniona. — Gł ow na kwa- 
tera feldmarszałka W u r m s e r a ,  i eszcze 
wc zo ra y  nieruszyła;  iedna część ty lko  kan- 
celaryi  poszła do Heidelbergu.  1

Z Frankfortu  d. 9. Czerw ca.

W sz ys t k i e  w o y s k o w e  kance larye  prze­
sz ły  iuż z lewego brzegu na p r a w y ;  mó­
wią iż g łó wn a kwatera  Ar cy  Xcia Karola,  
będzie dzis do Wic ka rt  przeniesioną.— Ze 
wszystkich stron zgadzaią się wiadomości ,  
iż żołnierze republ ikańscy , '  gdzie tylko 
przyda  wszędz ie  się dobrze sprawują ,  j e ­
nerał Kleber  każe  za ch o w a ć  naywiększą  
karność , i naymnieysze wykroczenie  ostro 
karze .



Z K openhagi d. 10 Czerwca.
Prz ed wc zor em  na południe p r z y b y ła  

do luteyszego portu sz w ed z ka  flotta,  która 
sie z S liniow: okrętow i 3 fregat pod koin- 
mendą wice  admirała Nórdenskiold sk łada ,  
i przy  z w y c z a j n y m 1 pozdrowieniu z ł ą ­
cz y ł a  się zaraz z duńska.  Dzieu przedtym 
zatknął  admirał  duński szambelan K aas na  
l in iowym okręcie królewney  Mar yi  swoie 
banderę.  N a y w y ż s z a  komtneudę będzie 
miał  w pierwszych miesiącach admirałduń-  
ski. _  l i .  7 t .m.  oddał  Xże biskup Lubecki  
w i z y t ę  następcy tronu w zaniku Louislund.

P oni ewa ż  kilka fregat francuzkich na 
północnym morzu k r ą ż y ,  i które niedaw 
no z w y s z ł e g o  konwoiu  zHelsinger kilka o- 
kretów mi a ły  zabrać , więc  przestrzeżono 
sloiace tu w porcie angielskie okręty że by  
n iewyc hod zi ły  ieszcze na morze.

Z M anheim u d. 9 Czerwca.
Głowna kwatera  feldmarszałka  Wur.  

msera , odchodzi  tego popołudnia d o S c h w e  
tzingen kancelarya w o y s k o w a  poszła do 
Heidelbergu.  Przechodzą  tu ieszcze z a w ­
sze w o y s k a ,  iak piechora tak i konica ,  
które ciągną ku Szwabii .

Z M o g u n cji d. 9 Czerwca.
D l a  łatwieysz.ego przechodu w o y s k ,  

które ida na tamte stronę Renu nad L a n e ,  
postawiona drugi most o krę tow y nieda'eko 
P et er s au e; dzisiay i w c zo ra y  przechodzą  
wc ią ż  iak piechota , tak i iazda przez nasze 
miasto za Ren-, korpus saskiego wo y sk a  
iest z t e y  l iczby.  Przed M ogu ncy ą  zosta­
nie dostateczne korpus w o y s k a ’ , dla  
zasłonienia miasta.

D O N I E S I E N I A .

P e r  M a g i i t r a t u m  T a r n o v i e n s e i n  o m n i b u s  et si ngul i s  n o t u m fil , q u o d  p e r l l l u s t r i s  r c v e r e n di f s i mu 5  
J o a n n e s  Ca n t i u s  C e c l e r  ć a no n i c u s  c at h e d r a l i s  T a r n o v i e n s i s  Cl epadiae a d  C r a c o v i a n i  n a t u s ,  cum t estuni en-  
to  q u i d e m  d i e  9 a pr i l i s  1796 h i c  loci  o b i i t —  V e r u m  q u u m  h o c c e  t e s t ame nt um e x  c o  , q u o d  in c u d e m  
haercs const i t ul us  11011 est , p e r  huj as  j udi c i um pr o nu l l o  d e c l a r a t u m ,  et si icccJsionj  ab int est at o  l o -  
cus  riaius s i t ,  p r o x i m i q u e  deTuntti  Per i l l ustr i s  l e c e r e n d i f s i m i  J o a n n i s  C a nl i i  C e c l e r  s ucccf s orcs  bui at i  
j udi t i o  i gnot i  sunl  p r o i nde  o i nnes  et  singul i  si  ,  qui  jurę ac qu i r e n d i  t itulo haereditatis p e r e l i c t a m pos t  de-  
f u n c t um H e v e r e n d i l s i m u m  J o a n ne n i  Canc i uni  C e c l er  s u b s t a u t i a m i nstructos se e l s e  c r e d u n t ,  i nedi o  prie- 
s e n t i u m e di c t a l i u m c u m  in ł i nem c o n v o c a n t u r ,  ut in t ermi no p e r e mt o r i o  t inius a nn i  s e x  s e p t i m a n a i u r a  
et trium di er um , id est us q , -ad  d i e m 16 august i  1797 se hi c  j udi t i i  i n s i n u e n t ,  jusq;  s u c c e d e n d i  ab i nt es­
tato  e o  cert ius c o m p r o b e n t ,  q u o n i a m  secus l a p s o  prai f iao t e r m i n u ,  e a  quae l egi s  s u n t ,  q u o  a d  de  rel ic-  
t am  s u b s t a n t i a m di s pone nt ur .  D a l u m  Tar novi ac  di e  i i ,  mai i  1796, '

Uw i a d o m i ą  sie p r z e ś w i e t n e  P u b l i l uun , iż u P.  G a l l e g o  W ł o c h a  , n n e s z h a i ą c e g o  na  S t r a d o m i u ,  
w  k a m i e n i c y  J P .  B e d n a r s k i e g o  pod N r e m:  156 z n a y d u i e  się f a b r y k a  m a r m u r ó w  t a k  w ł o s k i c h  i a k o  i 
k r a i o w y o h  g d z i e  m o ż n a  dos t ać  g o t o w y c h  lub z a m ó w i w s z y  r o ż n y c h  s z t uk  s ł u ż ą c y c h  d o  m e b l o w  p o k o ­
j o w y c h ,  i a k o  też  k oś c i e l n y c h  n a d g r o b k o w  i i n n y  ch ; w i ę c  k t o b y  co p o t r z e b o w a ł ,  n i e c h a y  s i ę  tain z g ł o s i  
a  o n  r z e t e l n i e  p r z y s t a w i ć  p o d e y m u i e  się.

D l a  D a m  d o  T o a l e t y  w y b o r n y  i o s o b l i w s z y  u m y w a n i a  i c z y s z c z e n i a  t w a r z y  s p o s o b  ; s p r a w u l e  
n i e w i n n y m  s p o s o b e m  i n i e s z k o d l i w i e  d e l i k a t n ą ,  c ze r s t wą  i p r z y i e m n ą  t w a r z ,  i ś w i a t ł ą  p ł e ć ;  g u b i  
p r z e z  c i ą g ł e  u ż y w a n i e  t ak  p i e g i ,  i ak  i i nne p l a m y  , i a k o  też  i ż u ł t o s c i  t a k  n a  t w a r z y ,  i a k o  t eż  n a  
s z y i  i r e k a c h ,  k t o ł e  w i e l e  p i ę k n y c h  i d o b r z e  u ł o ż o n y c h  D a m  o s z p e c a i ą  pr z e z  s w o y  n i e p r z y j e m n y  k o ­
l o r .  P r ze i s t a c z a  g r u b o ś ć  s k ó r y  w t y m  s p o s o b i e ,  ż e  ta d e l i k a t n ą ,  b i a ł ą  i pT z y i e mn ą  się st .aie,  i ut rzy-  
m u i e  w  n a y p o ź n i c y s z y  n a w e t  w i e k  k o l o r  t w a r z y  c z e r s t w y  , i ż y w y .  1 m o ż n a  o t y m na  h o n o r  z a p e w ­
n i ć  p ł e ć  n i e w i e ś c i ą ,  i e  to c a l e  n i e  iest  b i e l i d ł o  , a l e  o w s z e m  s k ł a d  tego i est  z  s a m y c h  k o s z t o w n y c h  , 
w y  b o r n y c h ,  n i e s z k o d l i w y c h  z a p r a w  z ł o ż o n e ,  kt óre  w ł a ś n i e  z d o b r o c i  nat u r y  na to są  p r z e z n a c z o n e ,  a b y  
m o g ł y  s k u t k o w a ć  d o k ł a d n i e  d o  z r ob i e ni a  p ł c i  c z y s l e y ,  c z e r s t w e y ,  b i a i e y  i d e l i k a t n ey .  i w i e l e  o s o b ,  k t o r *  
d o k ł a d n i e  z u k o n t e n t o w a n i e m  tego u ż y w a ł y ,  m o g ą  o tey p r a w d z i e  i s k u t k a c h  ł a s k a w i e  z a ś w i a d c z y ć ,  

c o  p r z e w y ż s z y  w s z y s t k i e  p o c h w a ł y ,  k t ó r e b y k o l w i e i Ć  d a ć  m o ż n a  t emu w y n a l a z k o w i .
M o ż n a  d o s t a ć  w  s k l e p i e  J P a n a  B e n i e r s k i e g o  n a  F l o r y a n s l u e y  ul i cy .  B u t e l e c z k a  tego , i z  

k o  l e ż  i s p o s ó b  u ż y w a n i a  k o s z tu i e  c z e r w o n y  z ł o t y  j .


